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i CENY OGŁOSZEN: 
Ą Za wiersz milimetrowy przed & 
|60 groszy, w tekście č0 gr., È 
| za tekstem 40 gr. Ogtosze Ñ. 
E nia fabelaryczne 50 proc., a x 
świąteczne 25 proc, drożel. Ę 
Drobne ogłoszenia po 105 
groszy. Dla poszukujących | 
pracy 8 gr. za wyraz. Nai- R 
mniej 1 zł. è 

Konto czekowe P.K.O $ 
Warszawa 65.070. 


KIELCE, 


— ODDZIAŁY: 


ZAWIERCIE, ul. Piłsudskiego 5, tel. 97; CZELADZ, Ry 


PREMJER SWITALSKI MÓWIĆ 
BEDZIE O REWIZJI KONSTYTUCJI 


WARSZAWA, 15. 11. (wł.) We wto= 
rek 19 bm. p. premjer Świtalski wygło- 
si w Filharmonji warszawskiej odczyt 
o rewizji konstytucji. Będzie to pierw- 
sza publiczna enuncjacja rządu w tej 
prawie. a 

—0— 


WYJAZD POSŁA PATKA. 


WARSZAWA, 15. 11. (wł.) Jutro wy 
jeżdża do Moskwy poseł Patek, który 
odbył dziś dłuższą konferencję z prem- 
jerem p. Świtalskim. 

—0— 
70 MILJONÓW OSZCZĘDNOŚCI. 


WARSZAWA, 15. 11. (wł.) Oszezęd-- 


Nakład 22 600_orzemplarzy. 


ości, jakie poczynił rząd w roku bud“, 


Betowym 1928-29 i wynoszą, według o- 
wliczeń ministerjum skarbu 70 milj. 
złotych. 


Humanitaryzacja wojny jest 
iluzią. 


_ LONDYN, 15. 11. Na akademji przy- 

gaciól figi narodów gen. SŚmuth, oma- 

jwiająe rojekt Hoovera, przewidujący 

nietykalność okrętów żywnościowych 
odczas wojny, oświadczył, że humani- 
aryzaecja wej ty jest iluzją. 

` Przed wojną również wiele mówiono 

o humanitaryzacji wojny, gdy jednak 


padł pierwszy strzał wszystkie postano 


Nrienia humanitarne prysły. 
Nietykalność okrętów żywnościo= 

wych da się w praktyce tylko częścio= 

wo i z wielkiemi trudnościami zasto 


gować. 
—0— 


Sytuacja wśród młodzieży 
akademickiej w Krakowie 


w dalszym ciągu naprężona 

KRAKÓW, 15. 11. (wł.) Sytuacja 
w Krakowie, wskutek ostatnich zajść 
studenekich, jest w dalszym ciągu na- 
preżsna. 

Dziś odbył się wiee akademików, na 
ttórem eprócz „numerus chausus“ i 
obowiązku dostarczania trupów żydow 
skich zapadła rezolucja, domagająca 
się rozwiązania wszelkich  stowarzy- 
szeń studentów żydowskich. 

Podobno groźba zamknięcia uniwer 
śytetu Jagiellońskiego na przeciąg pół 
roku podziałała uspokajająco na mło- 
dzież akademicką. 


RAE 
Węsierska księżna 
ukradła kle'noty wartości 


ćwierć milj. franków. 


PARYŻ, 15. 11. Paryskie koła towa- 
fzyskie żywo omawiają wielką aferę 
pszukańczą, której główną bohaterką 
jest pewna księżna węgierska., Księż- 


na, która prowadziła wystawny tryb. 


Życia i cieszyła się wielkiem poważa;” 


niem w. sferach towarzyskich, zameldo 
wała niedawno o kradzieży klejnotów 
na sumę 250.000 franków i zażądała od 
towarzystwa asekuraeyjnego wypłaty 
odszkodowania. Policja aresztowała 


# 


przed kilku dniami pewnego tancerza. 


rosyjskiego, który usiłował 


sprzedać “ 


klejnoty, rzekomo skradzione księżnej. 
Został on uwięziony. W. czasie sledz- 


twa tancerz, który jest kochankiem 
siężnej, zeznał, że kradzież była symu 
owana i że działał w ścisłem poro: :- 
mieniu z księżną, ta jednak kategorycz 
nio zaprzecza jego zeznaniom. 


do rw.noszenia gazet. 
Zgłaszać się z rodzicami do filji 
$„Expresu Zaglębia” Kielce, Kiliń- 
PO 19. 
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Sosnowi 


oh 


wiec Warsz. odbędzie się 


x. S. a mianowicie: 


jedwabne, półjedwabne i 


detyny orran temokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 
Redaktor naczelny | odpowiedzialny: WIKTOR MONSIORSKI. 


Kilińskiego 19; BĘDZIN, Małachowskiego 2 


CRE RE UE UŻYŁ Mo UR UC URZ Z ŻA 


URZĄD CELNY w $osnowcu 
podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 2 grudnia 1929 roku o 
godzinie 10 rano w sali rewizyjnej i w lil magazynie na st. Sosno- 


bawełniane oraz rodzynki 1 t. p. 


nek Nr. 8; 


w domu gościł każdy, kto posiada radjoodbiornik | 


NOWE SENSACJE 
oczekują radjosłuchaczy ! 
Kto nie ma dotąd radja — ten traci!ł! 
KUP DZI 
NAT 


ŚlI 


LICYTACJA 


v nieopłaconych cłem i niepodjętych w przepisanym terminie» 
owanych, oraz zajętych, ulegających sprzedaży w myśli art 


krążki do ostrzenia, książki i broszury, wyroby: szklane, 
porcelanowe, mosiężne, żelaźne, 
. ebonitowe, jubilerskie, galanteryjne, 
czochy), papierowe i nożownicze, części rowerów i maszyn, 
skóry futrzane, barwniki, i lakiery, tkaniny i taśmy szychowe, 


z blachy żelaznej, siodlarskie, 
dziane (rękawiczki i poń: 


bawełniane, koronki i chusteczki 


O ile w dniu 2 grudnia 1929 r. towary nie zostaną 
sprzedane z licytacji, odbędzie się powtórnie licytacja w dniu 
9 grudnia 1929 r. o godzinie 10 rano. 

Szczegółowy spis wystawionych na licytację towarów 
wywieszony będzie w Urzędzie Celnym, ul. Kilińskiego nr. 25 


oraz na drzwiach b. Sali 
18 listopada 1929 r. 


rewizyjnej i magazynie 


II w dniu 


Nadmienia się, że towary zakazane do przywozu mogą 
być nabyte z warunkiem powrotnego ich wywozu zagranicę, 
lub wyjednania odnośnego pozwolenia przywozu w Minister- 


stwie Przemysłu i Handlu. 


| Obrady nad 


RYGA, 15. 11. „Komunist“ donosi, 
że w Charkowie zakończył się kongres 
międzynarodowego związku młodzieży 
komunistycznej. kongresi wzięli 
udział delegaci Niemiec, Polski, Cze- 
chosłowacji, Austrji, Francji, Szwe- 
cji oraz specjalna delegacja związku 
młodzieży komunistycznej w Indjach. 
Kongres ustalił program propagandy 
komunistycznej wśród młodzieży kra« 


Kierownik Urzędu 


CIERPICKI. 


„wywołaniem rewolucji 
w Polsce 


jów kapitalistycznych. 

Między innemi „komsomoł* Ukraj- 
ny zawarł umowę ze związkiem mło» 
dzieży komunistycznej w Warszawie, 
przedstawiciele którego zobowiązali 
się zwalczać burżuazyjną Polskę i zor- 
ganizować szerokie rzesze „ młodzieży 
pod hasłem wywołania rewolucji ko- 
munistycznej w Polsce. 


Tragiczna Śmierć nieszczęśliwego 


bandosa 


BERLIN, 15. 11.. Przed sądem 
przysięgłych w Neuruppin stanęli 
Aleksander ' Andrzejewski i Wła- 
dysław Michalak, dwaj polscy ro- 
botnicy sezonowi, oskarżeni o mor- 
derstwo rabunkowe, 


Obaj wiedzieli o tem, że towa; 


rzijsz ich . Ludwik. Malata, zwany 


Potrzebni chłopcy | Ear. rerea wiag twos ri 


między. Pewnej niedzieli udali się 
oskarżeni do Dessow, gdzie pra* 
cował Malata i zwabili go na pija- 
tykę. Po dostatecznein uraczeniu 
Malaty. Andrzejewski zawiózł go 
motocyklem do lasu w poliżu Wiis= 
terhausen. Gdy Micralak przybył 


z Poiski. 


na umówione miejsce piechotą, Ma- 
lata już nie żył. Obaj wspólnicy 
zbrodni powrócili motocyklem, dzie- 
ląc się po drodze zrabowanemi 
pieniędzmi. 

W kilka -dni później powrócili 
na miejsce zbrodni, ściągnęli dru: 
'powi trzewiki i spodnie i ukryli 
zwłoki. Przedimioty te oraz zegarek 
zamordowanego znaleziono u oskar 
żonych. 

Andrzejewski zeznał, że podczas 
gdy wszyscy „trzej dysputowali 


przycisnął ołiarę za gardło, chcąc 


mu wydobyć z kieszeni pieniądze, 
lecz ten nagle umarł. 


Oskarżonym grozi kara Śmierci 


numeru 10 gros7v. 


ELD ERES SES Ę 
| Prenumerata wy- | 
nosi miesięcznie 


zł. 2.00 


Adres administracji: Piłsud- 
skiego Nr 8, teielon 4-97, H 
telefon redakcji 6-92, te- 
lefon redakcji nocnej 
i drukarni 4-94. 


Konto czekowe P. K.O. 
Warszawa 66.070 


ni 


4, tel. 5-98; DĄBROWA, 3-go Maja 14, tel. 2-77, 
GRODZIEC. ul. Kościuszki. 


GRUPY LUDOWE TWORZĄ BLOK. 
WARSZAWA, 15. 11. Po kilkudnio- 
wej ciszy w sejmie, dziś obradowały 
stronnictwa włoścjańskie. Obrady mia 
ły na celu połączenie wszystkich stron 
nictw włoścjańskich w jedno wielkie 
ugrupowanie, działające solidarnie na 

terenie sejmu. 


Łodzie podwodne 


i kontrtorpedowce dla polskiej 
marynarki na wykończeniu. 


Cztery z zamówionych w stoczniach 
francuskich jednostek morskich dla 
polskiej marynarki wojennej, a miano 
wicie: dwie łodzie podwodne „Żbik i 
„Ryś“, oraz dwa kontrtorpedowce 
„Wicher“ i „Burza“, spuszczone przed 
niedawnym czasem na wodę, są już w 
trakcie wykończenia urządzeń wewnę- 
trznych. W końcu b. m. ma się odbyć 
próba tych jednostek, poczem nastąpi 
przejęcie ich przez polskie władze mor 
skie. Tak więc jeszcze w ciągu roku 
bież. polska marynarka wojenna wzbo 
gaci swój stan posiadania o cztery je- 
dnostki, zbudowane według  najnow- 
szych wzorów. Przyszła załoga nowych 
jednostek od dłuższego już czasu zapo ' 
znaje się z ich urządzeriiem we Fran- 
cji. 


Masowe egzekucje na Śyberji 


MOSKWA, 15.11. Sowiecka pra- 
sa syberyjska ogłasza niemal co= 
dziennie długie listy osób, rozstrze- 
lanych z wyroków lokalnych oddzia- 
łów GPU. Listy te obejmują prze- 
ważnie pc kilkanaście lub kilkadzie” 
siąt nazwisk osób, oskarżonych o 
kontrrewolucję, przeciwsowiecką pro 
pagandę i sprzeciw władzom so- 
wieckim w zakresie skupu zboża 
przez państwowe organizacje apro- 
wizacyjne. W samym piśmie »Sa- 
wieckaja Sibir« ogłoszono w ciągu 
tygodnia 7 list, które obejmują ra- 
zem 189 nazwisk. 
` 80.TA PAŃTSWOWA LOTERJA 

KLASOWA 


2.gi dzień ciągnienia. 
. 40.000 na nr. 31988. 
. 20.000 na nr. 158742. 
. 5.000 na nr. 205118. 
` 2006 na n-ry: 134199 163808. 
„1.009 na n-ry: 98680 178449. 
7}. 500 n-ry: 24287 45389 89066 92845 
119639 124120 133586 162898. 

ZA. 300 n-ry: 6342 6956. 25921 26915 
41693 55541 60528 80551. 90634 103425 111620 . 
115164 150099 157124. ACZ 

Zł. 200 n-ry: 1480 16659 42447 45962 
47479 48158 538666 75550 95884 98386 103119 
114044 191711 122310 128774 186917 145957 
160173 162667 163072 166298 170618 177511 


182035 188085 188338 188486 201955. 


2570 5258 5854 
29448 
41892 
58704 
68594 
19222 


Po zł. 150 na n-r:y 
18338 16999 19718 24376 26383 26991 
33747 34058 34085 35766 40446 41071 
41939 44864 46198 52976 55030 55971 
60019 61765 62215 62554 63671 68066 
68835 74684 76371 76875 77861 78919 
80143 82043 82182 834135 83518 84582 85889 
87090 88202 88335 88510 91109 95296 96113 
96482 96786 98250 99202 99337 100052 102948 
104825 112178 116396 116445 119016 119307 
119570 120203 123885 127419 127808 
129281 129738 131279 131324 131878 
133604 133808 138601 139792 140945 
142026 142887 113982 147594 147684 
148840 152242 153319 155338 155928 
158045 158424 159520 160571 161115 
162229 162677 163133 163392 166038 
168242 169386 171153 171230 171158 
172059 173394 175198 1771386 178872 
431548 181421 185491 185741 186183 

69287 190397 192896 193768 195298 
199686 201034 201423 201740 202059 202111 
204901 205128 205281 206040 206729 208545 
Zus49i1 2000A. 


121720 
130951 
187184 
142061 
153092 
158971 
163019 
169899 
114818 
184419 
191879 


tr 2 
| ZZ Z RE EEEIEE EEEE E E EEE 


NOWI DVREKTORZY BANKU 
POLSKIEGO 

w SOSNOWCU I RADOMIU. 
WARSZAWA, 15. il. Na posiedze“ 
niu zady hanku polskiego, Cprócz u- 
chwałenia zaiżki stopy dyskontowej, 
rałatwiono jeszcze szereg spraw admi- 

mistracy jnych. 

Postanowiono mianowicie otworzyć 
08 nowe zastępstwa banku polskiego: w 
Sokołowie Podłaskim, Węgrowie i Wit 
kowie. Równocześnie mianowano dy- 
rektorami oddziałów p. Wiktora 
Kóorneckiego w Sosnowcu, pP 
Marjana Goetza we Lwowie, p. Pio- 
tra Bałtusia w Radomiu i p. Ernesta 
Pritza w Stanisławowie. 


~ 


ZUCHWAŁY NAPAD NA BANK 
W BYTOMIU. > 
BYTOM, 15. 11. Zuchwałego napadu 
bandyckiego dokonano  wezoraj wie- 
czorem w śródmieściu Bytomia. 


Około godz. 7 min. 30 do lokalu 
„Oberschlesische Handelsbank“, mie- 
szezącego się przy ożywionej bardzo 


ulicy Dworcowej, weszło 4 osobników, 
którzy  steroryzowali  rewolwerami 
trzech urzędników banku. 

Qtworzywszy podręczną kasę, ban- 
dyci zrabowali waluty  zagramiezne, 
wartości kilku tysięcy marek. 

Do skarbea bankowego bandyci nie 
mogli się dostać, ponieważ „urzędnik, 
który posiadał klucz, wyszedł już z 
banku. 

W pewnej chwili jeden z urzedni- 
ków, Jelita, chwycił kasetkę żelazną i 
rzuejł ją w drzwi, ehcąc zaalarmować 
przechodniów. Kasetka trafiła w ramię 
wartującego przy drzwiach jednego z 
bandytów. ; 

Wówczas bandyci skrepowali Jelitę 
í  zamknąwszy drzwi banku na 
klucz, zbiegli. Na ladzie pozostawili 
tylko w pośpiechu teczkę z papierami. 


ARESATOWANIE EX.BURMISTRZA 
GDYNI. 

GDYNIA, 15. 11. Z polecenia władz 
śądowych aresztowano tu b. burmi- 
strza Gdyni Augustyna Krauzego o= 
raz jego wspólnika w aferach budowla 
nych urzędnika magistratu Frankow= 
skiego. 

Krauze złożony był z urzędu bar- 
mistrza juź przed rokiem. Rówrnocześ- 
uie wytoczono mu dochodzenie dyscy- 
plinarne, które ujawniło przekroczenia 
natury kryminalnej, wobec czego dal- 
sze dechodzenie przeciwko b. burmi- 
strzowi oddano w ręce władz sądowych 

Krauze podczas swego urzędowa: 
nia porobił  mialwersacje z terenami 
budowlanemi „dzięki czemu wzbogacił 
się do tego stopnia, że dziś posiada kil- 
ka kamienie oraz fabrykć materjałów. 
budowianych, 

Po przesłuchaniu Krauzego i Fran 
kowskiego odwieziono wieczorem do 
więzienia w Wejherowie. i 

Równocześnie aresztowano wezoraj 
w Gdyni kilka osób, wmieszanych w. 
wykrytą niedawno aferę „cementową“. 
Stwierdzono mianowicie, że niejaki 
Radomski, właściciel firmy budowla: 
mej „Horoch i Radomski“ w -porozu: 
mieniu z urzędnikami magistratu Ja- 
nickim i magazynierem _ Balińskim 
dostarczał  magistratowi cement w. 
beczkach po 180 kilogramów, które 
księgowano jako beczki 200-kilowe. 

Wszystkiek trzech oszustów osadzo 
no w więzieniu. 
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PLAN UCIEOZKEI 2.000 WIĘŹNIÓW. 

NOWY JORK, 14. 11. W słynnem 
więzieniu Sing - Sing w miejscowości 
Ossining (stan-New York) wykryto 
spisek, mający na celu ucieczkę 2.000 
więźniów. Przywódców spisku osadzo- 
no w oddzielnych celach. 


Odciski 


już po 1-krotnem użyciu 
usuwa 


SALWATOR 


Apieki W. Borowskiego 
Warszawa, Jerozolimska 59. 


Ea aA REWA GA 


Zwycięstwo Sprzy 


Miesiąe litopad to okres rocz 
nie odzyskania niepodległości 
przez różne wielkie i małe naro- 
dy Europy, w listopadzie też ob- 
ehodzimy każdego roku rocznicę 
zmartwychwstania naszej Ojczy, 
zny do niepodległego żywota 
państwowego. 


Podobnie jak po inne lata, tak. 


samo i w tym rokw święciliśmy 
przed kilku dniami tę radosną 
rocznicę - i rozpamiętywaliśmy, 
te dziejowe wypadki przed 11 la- 
ty, które przywróciły nam uprag 
njona wolność. A jednak w tym 
dniu narodowej rocznicy mało ko 
mu zdaje się przyszło. na myśl 
pytanie, jakby też wyglądała 
Polska i Europa gdyby nie klęs 
kę, ale zwycięstwo odnieśli Niem 
cy w ostatniej wojnie światowej. 

Odpowiedź na to pytanie znaj 
dujemy w zbiorowem dziele Ho- 
liingera, poświęconem katastro- 
fie niemieckiej w r. 1918, jakie 
swego czasu ukazało się w Niem 
czech i powszechne wzbudziło 


zainteresowanie. Bardzo ciekawy, 
n. p. jest rozdział w tej książce, *' 


traktujscy o niemieckich warun- 
kach pokoju. Opracował je Lu- 
dendorf w czasie gdy armja nie- 
miecka w czerwcu 1917 roku 
znajdowała się w zwycięskim po* 
chodzie w głąb Francji. 
Ciekawem jest więe, jak niem 
cy zamierzali ugruntować pano 
wanie swoje w Europie? Otóż Ro 
sja miała odstąpić im Kurlandję 
i Estonję. Do Prus miała być 


przyłączona większa połowa Pol 


ski Kongresowej. 

Nie zapomniano też o Fran- 
cji: Do Niemiec miały należeć zie 
mie po obu stronach Mozy. Tym 
sposobem miałyby zaszezyt Zo- 
stać miastami 


Toul. 

Belgja za karę miała podle- 
gać ścisłej kontroli Niemiec, a 
wojska niemieckie zająć miały, 
całe wybrzeże północne tego kra- 
ju. Tym sposobem więc niezależ: 
ność Belgji przestałaby faktycz- 
nie istnieć. 

Holandja miała być przyłą* 
czoną do Niemiec w charakterze 
sojusznika, za co Niemcy chciały; 
odstąpić jej -wspaniałomyślnie 
część kolonij... angielskich. Rzecz 
jasna, iż sojusz ten przemieniłby, 
się wkrótce w stosunek, w jakim: 
pozostają dziś do Niemiec np. Ba 
warja lub Saksonja. 

Ludendorf nie wspomniał nie 
o kontrybucji wojennej. Z innego 
źródła jednakże dowiadujemy się 
że Anglja miała zapłacić Niem- 


com 6 miljardów, a Francja 8. 


miljardów funtów szterlingów; 
czyli razem według naszej dzi- 
siejszej waluty mniej więcej 600 
miljardów złotych, a więc fanta- 
styczną zgoła sumę. Niemcy są» 
dzili jednak, że te warunki były, 
bardzo skromne. 

Dodać jeszcze trzeba, że Niem 
cy miały zamiar zagarnąć dla 
siebie znaczną część angielskich 
i francuskich kolonij. 

O utworzeniu niepodległej Pol 


rocznice G 


mierzonych przed fi laty ocaliło Europę 


niemieckiemi: ` 
Liege, Namur, Verdun, Nancy i 


od niewoli pruskiej. 


ski, o jakichkolwiek ustępstwach 
dla polaków nie było weale mo- 

$ wy. Nie czująe się na siłach pol- 
knąć naraz całej Polski, Niemcy 
miały zamiar resztki polskiego 
kraju pozostawić Rosji. 


Tak więc nadzieje na odzy-= 


skanie państwa polskiego choćby, 
w najskromniejszych granicach 
byłyby raz na zawsze przekreślo- 
ne i akcja germanizacyjna na zie 
miach polskich zaezęłaby święcić 


P 


ożyczki od p. prezydenta Rzplitej i żyta 


de 


Nr. 560. 
GDY. 


prawdziwe tryumfy. 

<. Na szezęście jednak historja 
przekreślila te dumne plany nie- 
mieckie. W przeciwnym wypad: 
ku Niemcy zostałyby najsilniej- 
szą potęgą świata i z czasem wszy, 
stkie narody Europy znalazłyby 
się w beznadziejnej niewoli prus- 
kiej, a światem rządziłaby opan- 
cerzona pięść butnego i arogan- 
cekiego prusaka: Ł. 


marszałka Piisudskiego. 
domagają się petenci z Częstochowy i Skarżyska. 


Nasze urzędy państwowe zasypywa 
ne są poprostu różnego rodzaju poda- 
niami, wnoszonemi przez petentów w 
najprzeróżniejszych sprawach, bardzo 
często nie mających nie wspólnego z 
żadnym z działów administracji pań- 
stwowej. 

Najwięcej „uprzywilejowanemi'* pod 
tym względem są szezególniej kancelar 
je osobiste 

P. Prezydenta Rzplitej i Marszałka 


; Piłsudskiego, 


dokąd napływają podania z eałej Pol- 
ski, niekiedy o humorystycznej wprost 
treści. 

Dwa charakterystyczne przykłady 
tych ostatnich podajemy dosłownie za 
„Przegl. Wieczornym“. 

A więc jeden z licznych listów, prze 
slanych pod adresem P. Prezydenta 
Rzplitej: 


„Szanowny Panie! 


Zdziwi to Pana zapewne, że mająe 
tylu dobrych znajomych zwracam się 
jednak do Pana, którego znam tylko z 
widzenia, a Pan Szanowny może mnie 
sobie nawet nie przypomina, gdy w 
ezasie Jego Wysokiego Przejazdu w 
drodze do Krakowa, stałem wśród tłu 
mów i wznosiłem państwowe okrzyki. 


Otóż chwilowo znalazłem się w kło- 
potach pieniężnych i chciałem prosić o 
pożyczkę trzech tysięcy złotych. 

Ja napewno to oddam, jak tylko się 
dorobię — najwięcej za rok, a da Bóg, 
to za dwa lata. 

Z poważaniem 

P. S. zamieszkały w Częstochowie” 


(następuje dokładny i szczegółowy ad: 
res). 

Nieco skromniejsze wymagania po- 
dobnego rodzaju ma ktoś inny ze Skar 
żyska, który przesłał do min. spraw 

wojsk. pod adresem marsz. Piłsudskie 
go podanie następującej treści: 

„Do naszego Wodza Polskiego i Mar 
szałka Wojny Józefa Piłsudskiego. 

Chciałem donieść, że pracę już do- 
stałem z łaski Pana Marszałka w Skar 
Żysku, a teraz jeszcze potrzeba mi po- 
życzki 1000 zł. 

Mogę wystawić weksel itd. itd. (na- 
stępuje szereg mniej lub więcej „mają 
cych trafić“ do przekonania argumen 
tów). ; 

Albo jak nie, to jabym tutaj wziął 
od Aksermana meble i wydałbym mu 
weksle, a J WP. Marszałek tylkoby pod 
żyrował'. i 
> Jednem słowem dwie trzecie zała- 
twione: petent może wystawić weksle, 
a potentat skarżyski — p. Akserman 
zgodził się je przyjąć, o ile tylko bę- 
dzie żyro Marsz. Piłsudskiego, chodzi 
„więc tylko o tę jedną trzecią t. j. o u- 
zyskanie tego żyra. 

Taki i tym podobne podania na- 
pływają codziennie do kancelarji p. 
prezydenta Rzplitej i min. spr. wojsko 
wych, przyczyniając tylko kłopotu i 
niepotrzebnej pracy urzędnikom. 

„Ale ludzie przecież tego nigdy nia 
zrozumieją: będą się dziś śmiać z ich 
treści, a jutro, czy za miesiąc, jeżeli bę 
dzie chodziło o ich osoby — bez wzglę 
du na istote swej prośby — zasypywać 
będą swemi podaniami i tak już prze 
ciążone pracą urzędy. 


Car Mikołaj żyje! 


Tak twierdzi znany ksiądz-,,generał'* Lesnobrodzki. 


Znany ze swych odczytów, wy- 
głaszanych doskonałą rosyjszczyz- 
ną ks. Lesnobrodzki i na naszym te 
renie, na odczycie w Poznaniu w d. 
7 b. m. poruszył sprawę rodziny car 
skiej. 

„Pytano się mnie, mówił ksiądz 
Lesnobrodzki, czy rodzina eesarska 
została rzeczywiście wymordowa- 
na? Otóż odpowiem na to, że rodzi 
na cesarska zamordowana została, 


ale 
Jego Cesarska Mość Cesarz Miko- 

i łaj żyje. 

Nie narzucam nikomu tego zda- 
nia trudnego zresztą do uwierzenia 
ale niezbicie wierzę w to, co przed 
chwilą powiedziałem. 

Nie nie znaczą dla mnie obszer- 
ne dzieła, © dokumenty, zeznania 
świadków, czegóż nie robi się dla o- 
siągnięcia pewnych potrzebnych ee 
lów. Mnie osobiście spotkała pewna 
przygoda, 


Z AUE DONE e. 


Czy jesteś członkiem L. 0. P. P.? 


która utrwaliła we mnie przekona, 
nie o prawdziwych podstawach tej 
pogłoski. 

I tu ks. Lesnobrodzki przytacza 
wysnute ze swej fantazji dowody, 
które ostatecznie przekonać mają 
słuchaczy, że... jak chcesz, tak mo- 
żesz o tej sprawie myśleć. - 

Zresztą zajmujące i skądinąd pa 
żyteczne odczyty księdza, który nie 
był nigdy generałem, są pełne ta- 
kich bajeczek, jak powyższa. 

O jednej z nich pisze w organie 
monarchistów ks. Ch. (poeta 1 lite 
rat) co następuje: 

Ks. Lesnobrodzki w odezytach 
swych opowiadał o śmierci ńęczeń 
skiej ks. A. w Mińsku, której miał 
być świadkiem. Ks. Ch. napisał list 
do przyjaciela zamordowanego ka- 
płana o bliższe szczegóły, a w odpo 
wiedzi otrzymał fotogratję z wlas- 
noręczną dedykcją „zamordowane 
go“ kapłana!... 


KRONIKA. Za 


KALENDARZYK. 
Dziś: Edmunda 


RU Jutro: Grzegorza 


4 1 Wschód słońca: 6.56 
|. Sobota Zachód =» 15.45 


RADJO. 
WARSZAWA 


Sobota, 16 listopada. 

14.56. Sygnał czasu z Warsz. Ob- 
serw. Astronom.. hejnał z Wieży Marjı 
iw Krak. SE, 

16.15, Koncert z płyt gsramof, A 

138.10. Kom. meteor. 

15.00. Kom. gospodarczy. 

15.20 „O pierwszych krokach w 
sporcie". _- 

15.45. Kącik artystyczny. 

12.05. Koncert z płyt gramof. 

19.05. Skrzynka pocztowa. 

17.45. Słuchowisko z Wilna. 

18.45. Rozmaitości. 

19.10. Giełda rolnicza. ~- 

19.25. Muzyka z płyt gramof. 
" "19.58. Sygnał czasu z Warsz. 
JAstronom. 
6. 20.00. Odczytanie progr. na dzień 
następny. 

20.15. Woljeton p. t. 
sze zabawy”. 

20.36, Koncert. 

22.00. Feljeton p. t. „Sztuka kłam 
iwa“. 

22.15. Kom.: meteor.. police. i sport. 

22.25. „Ostatnia-fala'. 

22.35. IKom. PAT. = 

„23.00 . Muzyka. 


KATOWICE 
Bobota, 16 listopada. 


Obs. 


„Niektóre na- 


11.58. Sygnał czasu z Warsz. oraz 
hejnał z Wieży Marj. w Krakowie. = 

16.20. Koncert z płyt gramof. 

16.00. Kom. Pol. Zw. Żrz. Gosp. 
Woj. Śl 

16.45. Koncert z płyt gramof. 

17.10. Skrzynka pocztowa. 

17.45. Słuchowisko z Wilna. 

18.45. Rozmaitości. 

19.80. „Kilka słów o Joachimie Le 
Jewelu* 

19.35. „Florencja, 

19.58. Sygnał czasu z Warszawy. 

20.00. Ze świata przyrody — Galasy 
£ galasówki. 

17.45. Transm. z Warszaw. 


_ 22.80. -Feljeton: 

teatralnej: +- s 5 
22.15. Transm. z Warsz., zapowiedź 

programu na dzień nastepny. 


Co wyswietlają kina: 


Kino „Wawel“ »Willa Falkonieri« 


— 


„Grzechy krytyki 


za 
"7 


Ogólna. 


(o) Ostrzeżenie dła emigrantów. 
Urząd emigracyjny stwierdził, iż 
nadsyłane są masowo do kraju pod 
różnymi adresami odezwy, napisa- 
ne łamaną polszczyzną i nieortogra 
Aicznie, w których nieznani ` auto- 
trzy zwracają się do osób, zamierza 
jących jechać do Brazylji, podpi- 
wanie „kontraktów“ zamieszczo- 
mych na odwrotnej stronie odezw, 
oraz o nadsyłanie do Sao Paulo, 
skrzynka pocztowa Nr. 3155, tytu 
fem zaliczki 5 dolarów amerykań- 
skieb, wzamian za eo obiecują do- 
starczyć rzekomo kart okrętowych, 
włatnych jakoby później, w ratach, 
po przybyciu do Brazylji. 


Ponieważ zachodzi wypadek 
lej woli i chęci wykorzystania ła- 
śtwowierności osób, pragnących emi 
grować do Brazylji, urząd emigra- 
cyjny kategorycznie ostrzega przed 
wchodzeniem w kontakt z autorami 
pdezw oraz przed wysyłaniem „zali 
ezek“ 5-dolarowych.. 


Z Kiele. 


4 (k) Wandalizm wśród młodzieży 


kół średnich w Kielcach. Piękne 
wiadectwo wyrobiła sobie młodzież . 
szkół średnich po ostatniej akademji |. 


ku czci Stanislawa Kostki w teatrze 


polskim. Nowoodnowiony lokal teatral RAE zapytuje Za Mozeli pó: 


hy przedstawia obecnie zgoła nieprze 
widywany widok. 

nA I cóż na to panowie 
6żkół? 


z. Repertuar kin. Kino „Czwartak* 


dyrektorzy 


Żywy trup. Kino „Unjon* — Hra- 
Bia Monte Christo“ (2 serja). Kino „Pa 
Pee“ — Miłość księcia Serejusza 


W, dniach 18 i 19 b. m. odbędzie 
się w Łodzi zjazd izb przemysłowo- 
handlowych Rzplitej. Obecnie do- 
wiadujemy się, że m. in. tematem o- 
brad tego zjazdu będą następujące 
kwestje: 

Projekt nowelizacji ustawy © 
państwowym podatku  przemysło- 
wym i ustawy o podatku od kapita 
łów i rent, ankieta prezydjum rady, 
ministrów w sprawie zmiany gra- 
nie podziału administracyjnego pań 
stwa, projekt utworzenia państwo- 
wej rady pocztowej, projekt usta- 
wy o koncesjonowaniu przedsię- 
biorstw autobusowych, pozateęm z 


zd izb przemysłowo - hadlowych 


będzie obradował nad doniosłemi sprawami. 


innych zagadnień na porządku ob- 
rad znajdą się sprawy handlowe i 
polityki zbożowej, organizacji biu- 
ra informaeyjnego o zdolności kre- 
dytowej, sprawa ulgowych paszpor 
tów zagranicznych, program budo- 
wnictwa mieszkalnego na rok 1980, 
sprawa zniesienia normalizacji 
przemiału żyta, zasady reorganiza 
cji związku izb przemysłowych, o0- 
raz stosunek poszczególnych izb do 
innych instytucyj społeczno - gospo 
darczych. 


Zjazd potrwa dwa dni. Na zjazd 


ten izba łódzka przygotowuje cały 


szereg referatów. 


Przedłużenie okresu zasiśłkowego 


dla bezrobotnych robotników do 17-iu tygodni. 


Dnia 14 b. m. opierając się na 
treści art. 13 ustawy z dn. 18 lipca 
1924 r. o zabezpieczeniu na wypa- 
dek bezrobocia oraz na wniosek za- 
rządu głównego funduszu bezrobo 
cia, minister pracy i opieki społecz 
nej zarządził, w porozumieniu z mi 
'nisterjum skarbu, przedłużenie o0- 
kresu zasiłkowego do 17 tygodni dla 
bezrobotnych robotników, którzy do 
dn. 31 grudnia 1929 r. włącznie wy- 
czerpali lub wyczerpią 13 tygodnio- 
wy okres zasiłkowy w poniżej wy- 
mienionych miejscowościach, 

w województwie kieleckiem: 

w m. Kielee, w gminach pow. kielee 
kiego: Niewachlów, Dąbrowa, Dy- 
miny, Mniów i Suchedniów; w Czę 
stochowie, Sosnowcu, Zawierciu, 
Będzinie, Dąbrowie Górniczej, Ra- 
domiu, Ostroweu; w powiatach: czę 


stochowskim, będzińskim, olkuskim, 
zawierekim, radomskim, koneckim, 
opatowskim, opoczyńskim, iłżec- 
kim i kozienickim. 
W woj. śląskiem: 
w Katowicach, Król.-Hucie, w pow. 
katowickim, świętochłowiekim, 
pszczyńskim, tarnogórskim,  lubli- 
nieckim, rybnickim, w m. Bielsku, 
w pow. bielskim, cieszyńskim. 
W woj. krakowskiem: 


w pow. chrzanowskim, oświęcim- 
skim, bialskim i żywieckim. 
Wejście w życie powyżej przy- 
toczonego zarządzenia ministra pra 
cy i op. społ. załagodzi w znacznej 
mierze skutki bezrobocia, które w 
ostatnich czasach nieco wzrosło i da 
je się dotkliwie odczuwać w  okrę- 
gach bardziej uprzemysłowionych. 


Uroczystości pogrzebowe 
$. p. ks. Grzegorza Augustynika. 


-W dniu wczorajszym Dąbrowa 
obchodziła wielki dzień żałoby. 


Od samego rana tysiące ludzi 
zapełniło miejscową świątynię, aby 
oddać ostatnią posługę szczątkom 
śp. ks. Grzegorza Augustynixa, b. 
proboszcza parati dąbrowskiej. 


O godz. 9 rano nabożeństwo 
żałobne odprawił oficjał djecezji 
częstochowskiej ks. Zimniak w a- 
syscie dwuch księży. Przy kata- 
falku na którym stała trumna, straż 
pełnili strzelcy, górnicy i straż og- 
niowa. Kazanie wygłosił przeor oo. 
paulinów z Jasnei Góry ks. Przeź: 
dziecki. Po nabożeństwie odbyło 
się uroczyste przeniesienie zwłok 
z kościoła do kapliczki na cmen- 
tarzu kościelnym, gdzie zostały zło 
żone do grobu na wieczne odpo: 
czywanie. 

Kondukt pogrzebowy prowadził 


ks. Zimniak w otoczeniu 55 księży, 


przy udziale licznych przedstawicie 


li organizacji. stowarzyszeń, związ” 
ków i szkół. 


Przemówienie nad grobem wy- 
głosili: prefekt seminarium duchow- 
nego w Kie.cach i poseł na sejm 
ks. Sobczyński, prez. Dąbrowy dr. 
Z, Madayski, prezes rady miejskiej 
w Dąbrowie dr. Piwowar, w imieniu 
stow. robotników chrześcjańskich 
inż. Wierzbicki, w imieniu zw. le- 
gjonistów dr. Gosiewski, w imieniu 
tow. dobroczynności inż. Paszkow- 
ski. Bratanek zmarłego, ks. Piotr 
Augustynik złożył wszystkim obec- 
nym w imieniu swojem i rodziny 
awg za ndział w pogrze- 

e: 

Po przemówieniach nastąpiło skła 
danie na grobie licznych wieńców 
przy dźwiękach marsza Chopina. 


Kolejowa szkoła techniczna w Sosnowcu 
przeniesiona będzie do Katowic. 


Dowiadujemy się z wiarogodne- 
go źródła, że kolejowa szkoła tech- 
niczna w Sosnowcu, zostanie w ro- 
ku przyszłym przeniesiona do Kato 
wie. 

Wobec tego magistrat sosno- 
wiecki, występuje z prośbą do kura 
torjum krakowskiego, aby gmach 
wraz z całem urządzeniem i znajdu- 
jącemi się tam maszynami został 


przeznaczony na szkołę rzemieślni- 
czą, należącą do tow. szkół rzemie- 
ślniczych, gdzie magistrat jest jed- 
nym z głównych akcjonarjuszów. 
Przypuszczamy, że o ile to bę- 
dzie możliwe, kuratorjum przychyli 
się do prośby magistratu, co w wiel 
kiej mierze podniosłoby poziom na 
ukowy szkoły rzemieślniczej. 


Defraudacja 150 tys, zł. w oddziele „Polmin* w Sosnowcu? 


„Il. Kurjer Krakowski* podaje 
następującą sensacyjną wiadomość: 
„Grono czytelników „I. K. ©.“ z 


średnictwem dyrekcję państwowej 
„fabryki olejów mineralnych „Pol- 
{ min“ czy to jest prawdą, że w od- 
dziale „Polminu* w Sosnowcu, nie- 
ke p. I. M. zdefraudował sumę oko 
o 150 tys. zł, i dzięki rozmaitym 
protekcjom nie tylko nie został a- 
resztowany za kradzież pieniędzy- 


lecz wyprawiony za granicę. 
Przypuszczamy, że dyrekcja 
„Polminu* pospieszy rychło z wy- 
jaśnieniem tej zagadkowej spra- 
wy“. $ : 
Ile w tej wiadomości mieści się 
prawdy narazie nic nie wiadomo w 


ażdym bądź razie spodziewać się. 


należy, że dyrekcja państwowych 
zakładów „Polmin'* wyjaśni tę spra 
We. 


MES: 


i7 (k) „Opinja“ kielecka w roil obroń 
ey. Nie będziemy wchodzić w to, co 
mogło spowodować wystąpienie  „O- 
pinji“ kieleckiej z dn. 14 b. m. w notat 
ee zatytułowanej „Kiepura“. Sprawę tę 
pozostawiamy do rozważenia naszym 


czytelnikom. 

Chcemy tylko zwrócić uwagę na 
jedno. 

„Opinja* zabierając głos na sku- 


tek naszego artykułu z dn. 12 b. m., w 
należyty sposób oświetlającego „wy* 
stepy“ naszego znakomitego śpiewaka 
Jana Kiepury w Polsce, stanowczo za 


- galopowała za daleko. 


Szanowna „Opinjo! — Niema w 
Polsce tak znakomitego i wielkiego 
człowieka, któryby mógł sobie pozwo- 
lić na podobne wybryki, jakich do- 
puszcza się od czasu do czasu Kiepura. 

Powiedzenie „kajdaniarz,  Etórem 
obdarzył nasz znakomity śpiewak jed 
nego z dziennikarzy warszawskich za 
to, że ten „ośmielił* się zaproponować 
mu aby śpiewał w Polsce po polsku 
kwalifikuje się conajmniej do publicz 
nego napiętnowania. 


P. Kiepurę znamy lepiej, niż kielee 
ka „Opinja”. Znamy jego plusy, znamy 
i jego niejednokrotnie, skandaliczne 
„powiedzonka”, któreśmy  piętnowali 
na łamach „Expresu“ i nawet niekiedy 
z dobrym skutkiem. 


Co zaś do twierdzenia „Opinji* że 
jeden występ Kiepury znaczy więcej 
niż całoroczna praca niejednego zespo 
łu redakcyjnego, to sądzimy, że „O- 
pinja* mogła mieć tylko siebie na 
myśli i w tym wypadku zgadzamy się 
w zupełności z p. redaktorem UDziębłą. 


Kino „UNION“ Kielce 


Dziś i dni następne 
Superfilm produkcji 29 roku 
jeszcze nie wyświetlany dotychczas nigdzie.. 


„Hrabia Monte Christo” 


w roli głównej: 
LIL DAGOWER i BERNARD GOETZKE. 


Anons „MIŁOŚĆ KOZAKA“. 


(k) Otwarcie nowej cukierni „Cate 
Italia“. W ubiegły czwartek została o- 
twarta urządzona z rzadko spotyka- 
nym smakiem artystycznym i komfor- 
tem nowa cukiernia „Cafe Italia“ wlas 
ność pp. Maciejewskich. 

Cukiernia ta będzie naprawdę jedy 
nem miejscem w Kielcach, gdzie z przy 
jemnością i zadowoleniem można spę 
dzić czas. ; 

Artystyczne pomalowanie ścian we 
„dług najnowszych prądów w malar- 
stwie dekoracyjnem, opartym na pol- 
skich motywach, wykonane przez ar- 
tystę - malarza krakowianina p. Jano 
tę — jest największym walorem tego 
lokalu. 


Następnie świetny zespół muzyczny 
zaangażowany z „Oazy*% warszawskiej 
w osobach pp.: Marjana Zeutla (skrzy 
pek) i Marji Palkowskiej (fortepian) 
stawia cukiernię na europejskim- pozio 
mie. 


"Poświęcenie lokalu przy udziale 
prezydenta miasta p. Cichockiego wice 
prezydenta p. Potockiego,  zaproszo- 
nych gości oraz wszystkich przedstawi 
cieli miejscowych pism dokonał ks. 
Marchewka 


Po poświęceniu odbyło się śniada- 
nie, podczas którego wygłoszono sze- 
reg przemówień. 

Między innemi przemawiał wicepre 
zydent Potocki oraz w imieniu dzienni 
karzy kieleckich korespondent I. K. ©. 
dr. Winiarski, który z wielkiem uzna- 
niem podkreślił powstanie w mieście 
tak doskonale urządzonej i zorganizo- 
wanej placówki przyjemnościowej. 


(k) Tajemniczy zamach na szofera. 
W ub. środę pow. kasa chorych w Czę 
stochowie telefonicznie powiadomiła 
komisarjat p. p. że tegoż dnia około 
godz. 9 wiecz. szofer P. K. Ch. Wrzasz 
czyk Władysław (Stradom ul. Qłówna 
111); powracając z garazu do domu, na 
drodze wiodącej do Stredomta około 
mostu został przez jakiegoś osobnika 
postrzelony w brzuch. Ciężko wanny 
Gzofer został przewieziony do szpitala. 


Str. 4. 


Kino o „Czwartak* Kieice | Kieice 


Dziś i dni następne 


„ŻYWY trup“ 
LWA TOŁSTOJA 


reżyserja Pudowkina. 


(k) Zamach samobójezy. W NE 
kamu przy ulicy Młynarskiej Nr. 3 w 
Kielcach, niejaki Bandura Stefan, lat 
18, usiłował popełnić samobójstwo, za 


dając sobie ranę nożem w okolicę ser . 


ca. Desperata w stanie, nie budząeym 
obaw o życie, przewieziono do szpitala 
św. Aleksandra w Kieleach. Przyczyną 
zamachu były nieporozumienia rodzin 
ne. 


Kino PALACE“ Kieleć 
Dziś i dni następne 

Miłość ksiecia 
sergjusza 


W roli głównej: 
LUCY DORAINE. 


A niezamkniętego 


_(k) Kradzieże. 
przedpokoju przy ulicy Bodzentyńskiej 
Nr. 14 w Kielcach, skradziono Borkow- 
;kiemu Szmulowi 3 parasolki, wartoś- 
ci 100. zł. 

— Nieznani złodzieje za pomocą wy 
Jęcia szyby w oknie, dostali się do biu 


ra fabryki marmurów = w Kielcach 
i skradli 15 pisarek i 9 popielniczek 
uiarmurowych, które znaleziono zako- 
vane poza fabryką. 


Ze Skarżyska. 


(sk) Uroczystość Stanisława Kostki 
w giminazjam w Końskich. W ubiegłą 
srodę o g. 9 rano w kościele parafjal- 
25m w Końskich została odprawiona 
nsza św. z okolicznościowem przemó- 
vieniem ks. dra Stanisława Krasego. 

Podczas mszy chór szkolny pod kier. 
prof. p. Antoniego Grubskiego wyko- 
1ał szereg religijnych pieśni. 

Po nabożeństwie młodzież przystą- 
piła do ueałowania relikwji św. St. 
Kostki, spowadzonych z Rzymu przez 
miejseowego ks. prałata - Kazimierza 
3Sykulskiego. 

Następnie młodzież ze sztandarami 
przedefilowała przez miasto, udając się 
lo gimnazjum na poranek. 

(sk) Odwołanie, Zapowiedziara na 
torek rewja artystów warszawskich 
p. t. „Zabawki z Warszawki” nie odby- 
ta się, wobec czego odbędzie się ona w 
poniedziałek AD j- 18 b. m. w Sali stow. 
„Ognisko o godz. 8.380 wiecz. 


HRABIA 
MONTE CHRISTO. 


— No, w moim arsenale nie znaj 
dlziesz tego wszystkiego z pewno- 
ścią, u bram Świętego Miasta  bo- 
wiem zabrali mi nawet mój nóż 
podróżny. A 

— I mnie zabrali wszystko u ro 
vatek. 

— A! wiesz co, panie gospoda- 
czu, — wybuchnął Morcef — że roz 
porządzenia podobne są miezmier- 
aie dogodn e dla bandytów i  zło- 
Nie mogłoby być inaczej, 
gdy by e ci panowie, spokojem miasta 
się opiekuj iący, ai w zmowie z 
uandyt tami 1 dzielili się zyskami z 
nimi. 

Pan Pastrini przyjął zwrot ten 
4ogromnem, rzecz zrozumiała, 

„gorszeniem, to też nie nie odpowie 
dział, natomiast „zwrócił się do d'E- 
pinaya ze słowy: 

— Pan Krabi wie zapewne, iż 
a nas niema zwyczaju bronić się 
przy napaści bandytów? 

— Jakto! — zawołał gwałtownie 
Morcef, którego odwaga burzyła 
gig na myśl. że można dać SIĘ ope- 
drzeć... — nie powiedziawszy słowa 
a jakto niema zwyczaju? 
Tak, banie brabio, 


RD r 
UZIEL t 


wszelka 


Rada miejska w 


naucza an 


Będzinie. 


Sprawa wodociągów. — Budżet rzeźni miejskiej. — Radny 
Laskowski wzywa policję. 


Porządek obrad czwartkowego 
posiedzenia rady miejskiej w Bę- 
dzinie zapowiadał 11, punktów, z 
których jednak rozpatrzono zaled- 
wie dwa, t. j. przyjęto protokuł z 
ostatniego posiedzenia rady i u- 
chwalono w trzeciem czytaniu pre- 
liminarz budżetowy rzeźni miej- 
skiej w dochodach na 70.800 zł. i w 
wydatkach 20.800 zł. 


Ponadto na wniosek r. Garncar- 
czyka uchwalono gospodarzowi 
rzeźni miejskiej podwyższyć pobo- 
ry z 350 zł. do 500 zł. miesięcznie. 

(Trzecim punktem i ostatnim po- 
rządku obrad, który nie został przez 
radę ostatecznie załatwiony, a przy 
którym prowadzono 3 godzinną 
dyskusję, była sprawa uchwalenia 
przepisów urządzenia połączeń nie- 
ruchomości z wodociągami miejski- 
mi. 

Pomimo tak długiej dyskusji 
nie doszło do żadnego, ostatecznego 
porozumienia. Głównym spornym 
punktem w dyskusji była sprawa 
nieodpowiednio ułożonej tabeli, 
normującej obliczenie wody oraz 
projektowana wysokość ceny 60 gr 
za mtr. wody. 

Według tabelki jaką opracował 
magistrat (wzorując się oczywiście 
na innych miastach) to norma kon- 
sumcji wody na t osobę wypada 1 i 
pół metra wody miesięcznie, to jest 
w przybliżeniu 8 wiadra dziennie. 
W lokalach kilkaizbowych obliczo- 
ne jest większe zapotrzebowanie 
wody. 


Magistrat zobowiązał się brać od 
tow. franco - włoskiego 1000 mtr. 
wody dziennie. 


Właściciel domu mieszkalnego, 
położonego przy ulicach, na których 
miasto przeprowadziło sieć wodo- 
ciągową obowiązany jest w ciągu 
1 roku od czasu przeprowadzenia 
wodociągu ulicznego połączyć się 
z sięcią wódociągów miejskich, przy 
czem w domach, które instalacji 
wewnętrznej nie posiadają winien 
być urządzony conajniniej zdrój 
podwórzowy. O ile sospodarz nie 
zastosuje się do powyższego zarzą- 
dzenia, wówczas miejski zakład e- 
lektryczny wykona sam połączenia 
wodociągowe, oczywiście na rachu- 
nek właściciela domu. 


Niespodzianką czwartkowego 
posiedzenia było wkroczenie poli- 
cji na galerję rady. 

Otóż kilka osób chciało się do- 
stać na galerję, aby posłuchać o 
czem radzą ojeowie miasta. 


Nie podobało się to sekretarzowi 
prezydjum rady niejakiemu Las- 
kowskiemu, który bez porozumienia 
się z przewodniczącym p. Fiirsten- 
bergiem i radą zawezwał telefonicz 
nie policję, celem usunięcia miej- 
scowych obywateli. 

Załatwianie w ten sposób spra- 


wy wywołało wśród radnych zro=' 


zumiałe oburzenie. Potępiając ten 
wybryk Laskowskiego radni złoży- 


“li do prezydjum na piśmie protest. 


Sława Sosnowca w... Egipcie. 


Sosnowiczanie Zelingerowie przemytnikami opjum. 


Pod takim tytułem zamieścił 
czwartkowy „Kur. Zachodni“ arty- 
kuł, w którym opowiada o braciach 
Ajzyku i i Zajwelu Zelingerach z So 
snowca, jako o członkach szajki, 
przemycającej do Egiptu opjum. 

Sprawa ta była głośna w całej 
Europie przed 10 miesiącami. Dziś 
jednak z całego oskarżenia nie nie 
pozostało i obaj pp. Zelingerowie są 
w Sosnowcu. i 

Zaznaczyć należy, że Ajzyk Z. 


wogóle nie był aresztowany, Zajwel 
Zelinger zaś był przytrzymany w 
Egipcie, lecz po wyjaśnieniu spra- 
wy został zwolniony, okazało się bo 
wiem, że robiono mu tylko propozy 


obrona bowiem byłaby próżną i 
bezskuteczną. Ciekawa rzecz, jakby 
się pan obronił kilkunastu ludziom 
od stóp do głów uzbrojonym, nagle 
wyskakującym z poza drzew przy- 
drożmych? 

— Ha, możebym się w tych wa 


runkach nie obronił, ale bym wal- 
zwy-, 


czył, próbował bym "odnieść 
cięstwo! 

Oberżysta odwróeii się do d'F- 
pinaya z miną, która wyraźnie mó- 
wHa: „pański przyjaciel, panie hra 
bio, to warjat'! 

— Kochany Albereie — wtrącił 
się do rozmowy d'Epinay, — poglą 
dy twe są nie ezaprzeć czenie bardzo 
wżn ioste i godne Kornelowskiego: 
„niech umiera“; weź jednak pod u 
wagę, że gdy Horacjusz zdanie to 
wypowiedział, — chodziło o zbawie 
nie Rzymu. Było za co umierać! 
Tutaj zaś chodzi o... zaspokojenie 


naszego kaprysu jedynie, zaś w 
tych warunkach narażać życie... 
jest lexkomyślnością. 

— Per Bacco! — zawołał pan 
Pastrini — oto co sie nazywa mó-, 


wić rozsądnie! 

Morcel chciał odpowiedzieć coś 
ostrego, o ile się zdaje, lecz ostate- 
cznie nachmurzył się tylko, nalewa 
-jae sobie pociechę szklankę Laeri- 
ma-Christi. 

No, teraz panie Pastrini — po- 
wiedział d‘Epinay — teraz, gdy mój 


` połnie (tu dobyl zegarek z 


cję, by zajął się handlem chemikalja 
mi. 

"W całej tej sprawie jest rzeczą 
charakterystyczną wielce, że gdy 
prasa europejska pisała o  szajce, 
wymieniała tylko nazwiska obywa- 
teli polskich, milezała zaś o osobni 
kach innych narodowości, którzy 
naprawdę trudnili się tym handlem. 

Nie wiemy też, co ma oznaczać 
odgrzebywanie sprawy tej po roku 
blisko. Zelingerowie, pytani przez 
nas wyrazili ASE że 
ktoś w ten sposób chce z nimi zała- 
twiać jakieś porachunki osobiste i 
psuć im opinję. 


przyjaciel nieco się uspokoił, przej 
dźmy do tego Luigego Wampa. Kto 


pasterz, czy patrycjuczł... 
młody, czy stary?... Samotnik, czy 
też człowiek towarzyski? Opo- 
wiedz, wyrysuj, określ go nam wier 
nie i dosadnie, byśniy go mogłi po 
znać, w razie sn tkania. 

— Nie mogłeś pan trafić lepiej, 
jak zwracając się do mnie, znam go 
tod od dzieciństwa i są mi wia 
dome wszystkie szczegóły jego ży- 
cia. Zdarzyło się tak raz nawet, że 
wpadłem w ręce jego ludzi; gdy jed 

nak mnie przed niego przyprowa- 
dzono, poznał mnie natychmiast i 
nietylko nie żądał okupu za uwol- 
nienie, ale nawet ofiarował mi -w 
prezencie piękny zegarek złoty. 

— Pokaż no pan nam ów zega- 
rek złoty! — zawołał Morcef. 

Pan Pastrini dobył z kieszeni 
przepyszny zegarek bregetowski, z 
podpisem mistrza i koroną  hra- 
biowska na zewnętrznej kopercie. 
to jest — pizemówił. 

— A, do stu tysięcy djabłów!... 
Winszuję panu. Mam podobny zu- 
kami- 
zełki), tylko że mnie kosztuje aż 
trzy tysią ce franków. 

— No, posłuchajmy teraz histo 
rji—powiedział d'Epinnv, przysu- 
wająe kr..esło do stołu, i wskazując 
je pann Pastriniemu, by usiadł. 

— Ależ dziękuję panu  hrabie- 


on jest?... 


— 


SO DEPO" b 


Kr. 300 


(sk) Zderzenie parowozów. W ubie- 
gły wtorek parowóz żaopatrywał się w 
węgiel obek mostu Źle nastawiona 
zwrotnica a następnie mgła spowodo 
wały, że jadący z przeeiwnej strony 
przetokowy parowóz z 18 wagonami to 
warowemi — wjechał wagonem ostat- 
nim na parowóz, stojący przy węglu. 

W parowozie i wagonie uszkodzone 
zastały zderzaki. 


— ~ 


Z Sosnowca. 


(s) Ziemniaki dla bezrobotnych. 
Dziś wyjechał do Kiele do woje- 
wództwa pełniący obowiązki prezy 
denta w Sosnowcu p. Jarża, celem 
otrzymania pieniędzy na kartofle 
dla bezrobotnych m. Sosnowca. Co 
prawda magistrat już rozdał ziem- 


i niaki bezrobotnym, lecz subwencja 


dla magistratu na ten eel jest przez 
województwo przeznaczona, lecz 
nie została jeszeze podjęta. 


Przy tej okazji p. o. prezydent, 
będzie robił starania u władz woje 
wódzkich, o pożyczkę na zatrudnie 
nie ludzi przy robotach miejskich, 
chociażby do końca bieżącego mie» 
siąca. 

Na ten eel potrzebna jest suma 
20 tys. zł. 

(s) Strajk krawców w Sosnow 
cu. Wobec wysuniętych żądań przez 


czeladź krawiecką, a nieuwzglę. nio- 


nych przez pracodawców, trwa od 
kilku dni strajk w tym rzemiośle. 

Sprawą strajku zajął się inspek- 
tor pracy. W celu zlikwidowania za* 
targu odbyła się wczoraj konferen- 
cja pracodawców i pracowników, 
pod przewodnictwem podinspektora 
p. Rychłowskiego. 

Konferencia nie dała żadnych 
wyników, gdyż na wysunięte żąda- 
nia pracowników, by zrównano pła-* 
ce z Góinym Sląskiem, co wynosi 
około 50 proc. podwyżki płac obec 
nych, właściciele zakładów krawiec- 
kich nie godzą się, dając tylko 5 
proc. podwyżki, na co ci znów nie 
chcieli się zgodzić i po Ew da: 
lej strajkować. 


(s) Wywiadówka w szkole ćwi- 
czeń przy paiistwowem Seminarium 
nauczycielskiem żeńskien: w Sosnow 
cu, ulica Bracka, odbędzie się w nie 
dzielę, dnia 17 bm. o godzinie t0 
rano. 

(s) Zabawa. W sobotę dn. 16 
bm. o godz. 6 wiecz. w sali domu 
ludowego przy ulicy Jasnej 26 od- 
będzie się zabawa taneczna dla 
członków i nieczłonków, zorganizor 
wana przez TUR Dębowa:Góra, na 
cel kulturalno-oświatowy. 


".mu... 


— Siadaj, siadaj, kochany panie 
Pastrini, nie jesteś przecież kazno 
dzieją, byś przemawiał stojęcy. 
Luigi Wampa — opowiadać 
zaczął pan Pastrini — jest człowie 
kiem zupełnie jeszcze młodym i H- 
czy sobie dwadzieścia dwa lata ży- 
cia. Jego pochodzenie nie jest by- 
najmniej arystokratyczne; jest to 
sobie poprostu zwykły pasterz, któ 
ry służył w dobrach hrabiego San 
Felice, położonych pomiędzy Pale 
striną, a jeziorem Garbi. Urodził się 
w Pampinara. Pastuchem hrabiege 
został już w piątym roku życia. Od 
dziecka ujawniał się w nim chara- 
kter nię przeciętny.Mająe lat siedm 
zaledwie, z własąej woli udał się do 
proboszcza w Palestrina i prosił, 
aby go czytać nauczono. Nie była 
to łatwa sprawa, ponieważ młody 
pastuszek całe dnie obowiązany był 
pilnować swego stada. Zaeny pro- 
boszcz nie zniechęcił się jednak È 
sam. codzień chodził do tak niezwy 
klego ucznia, po drodze do pobl- 
skiej wsi, w której codzień odpra- 
wiał mszę świętą, o godzinie dzie- 
wiątej rano. ` 


3 e. d. n. 


(s) Podziękowanie. Zarząd og- 
niska kolejowego przysposobienia 
wojskowego w Sosnowcu poczuwa 


się do miłego obowiązku złożenia 
na tej drodze swego podziękowania 
za łaskawy, -bezinteresowny wspól- 
udział i pomoc przy urządzeniu w 
dnin 11 bm. w kinie »Zagłęb'e« a- 
kademji w rocznicę odzyskania nie- 
podległości, mianowicie: „zarządowi 
kina w osobie p. pułkownika Ostrow- 


skiego za bezpłatne udzielenie sali i 


wyświetlenie obrazu, p. dyrektorowi 
Mazurowi za wygłoszenie przemó- 
wienia, zarządowi miasta za Zwol- 
nienie od obowiazującego podatku, 
ks Kenonikowi Raczyńskiemu i p. 
zawiadowcy stacji Wojtyrze za życz- 
liwe poparcie, pokrewnym organi- 
zacjom, straży ogniowej kolejowej w 
osobie dowódcy p. Marszałka, or 
kiestrze kolejowej w osobie p. -Doj 
lidy, jak również wszystkim osobom, 
które w jaki kolwiekbądź sposób 
okazały swą pomoc przy urządze- 
miu akademii składamy staropolskie 
»Bóg zapłać«. 


(s) Z. domu ludowego w Sos- 
aowcu. Stosownie do ogłoszonej 
wzmianki. naszej w Expr. Zagł z 
dnia 3. 11i. nr. 287., zarząd domu 
ludowego zawiadamia, że w dniu 
17 bm. tj. jutro w sali domu ludo- 
wego, ul. Jasna 26 dr. M. Molicki 
wygłosi odczyt pt. »Obowiązki prze 
mysłowców względem dziecka« jak 
również wicepr. K. Jarża wygłosi re 
ierat »Obowiązki semorządu wzglę- 
dem dziecka«. Początek o godz. 
4.50 pp. Wstęp na salę bezpłatny. 


(s) T-wo opieki pozaszkelnej 
nad miodzieżą urządza w niedzie- 
lę dnia 17 bm. o godz. 11.50 w sali 
kina »Zagłębie« poranek dla mło- 
dzieży z następującym programem: 

1) ośmioaktowy film pt. »Telefoni- 
ika na post: 6-tym« i 2) wesołe 
tomedie. i 

Ceny miejsc: dla dorosłych 1 zł. 
ála młodzieży 50 i 50 groszy. 

Dochód przeznacza się na two 
opieki pozaszkolnej nad młodzieżą. 


(s) Sprawa prasowa. Wczoraj 
sąd okręgowy w Sosnowcu Toz- 
patrzył sprawę redaktora odpowie- 
dzialnego »Głosu Zagłębia«, p. Jana 
Bielnika o zniesławienie w druku 
redaktora »Kurjera Zachodniego«, 
p. T. Opioły. 

Jak wiadomo, głośna sprawa 
ted. Opioły z p. Haukem, która za- 
kończyła się skazaniem red. Opioły 
ma dwumiesięczne więzienie, odbiła 
ię szerokiem ‘echem w miejsco- 
wych dziennikach. 


W wyniku ogłoszonych przez 
„d. Bielnika komentarzy, red. Opio 
m uznał za stosowne wytoczyć kilka 

-karg sądowych. 

Wczorajszy proces zakończył się 
gkazeniem red. Bielnika na 500 zł. 
grzywny. 

(s) Raporty kontrolne. Wszy- 
Bcy oficerowie rezerwy, pospolitego 
mszenia, oraz byli urzędnicy woj- 
kowi, zwolnieni ze służby czynnej, 
pbowiązani są w dniu 18 bm. © 
+ 9 rano, stawić do P. K. U. w 

osnowcu do raportu kontrolnego. 


(s) Spór o sukienkę. Mieszkan 
ka Niwki, Barbara Chwirut, zgubiła 
sukienkę, którą. znalazła Regina 
Moszkowicz, Piłsudskiego 60, lecz 
cie chciała jej oddać, wobec tego 
Ch. udała się ze skargą do policji 
ya niesumienną znalazczynię. 


(s) Uderzenie nożem. Bolesław 
Szuic, Pańska 7, poskarżył się po* 
licii, że Nieużyła, Pańska 27, ude- 
tzył go nożem. 


(s) Sprytni złodzieje. Józefowi 

* Boikowi, Kuźniza 22, który wiózł 

mękę w workach, złodzieje skradli 

feden worek mąki, wartości 58 zł 
40 gr. 


(s) Nieporozumienie małżeń- 
skie. Podczas sprzeczki małżon- 
tów Obertynów, Modrzejowska 49), 
nąż Stanistaw pobił zonę i znęcał 
äge nad nią, pobita poszła do 
policji i poskarżyła się na niedo- 
»rego męża, 


$ 


Nieszczęśl 
Zakochał się 


Do utraty zmysłów zakochała się 
31-letnia Eleonora Bińczyk (Sosnowiec, 
Targowa 12), służąca u kupca Markusa 
Birmana, w przystojnym p. Stanisła- 
wie Kogucie (Szkolna 4). 

Niezem nie zamącone szczęście p. 
Eleonory trwało kilka miesięcy, gdyż 
p. Stanisław obdarzał ją wzajemnością 
a nawet jako przyszły mąż, będąc sam 
biednym, przyjmował od niej różne u- 
pominki. 

Godzina, w której oboje mieli sta- 
nąć na ślubnym kobiercu zbliżała się 
i wszystko wzięłoby jak  najpomyśl- 
niejszy obrót, gdyby nie nieszczęsny, 
przypadek, który pokrzyżował plany 
przyszłości młodym ludziom i sprawił, 
iż kto wie czy p. Eleonora nio zostanie 
starą panną. 

Jak grom z jasnego nieba spadła na 


iwa miłość. 
-w złodziejce. 


p. Stanisława piorunująca wiadomość, 
że jego wybranka dostała się do kozy 
za systematyczną kradzież u Birmana 
dolarów z kredensu i kasy ogniotrwa- 
łej, na łączną kwotę 2300 złotych. 

P. Stanisław twierdził, że nie o tem 
nie wiedział i nie domyślał się, że u- 
pominki, jakie otrzymywał, kupowane 
były za kradzione pieniądze. Załączo- 
mo je do sprawy jako corpus delieti. 

Smutny epilog tej sielanki rozegrał 
się wczoraj w sądzie okręgowym w 
Sosnowcu. č 

P. Stanisław został zwolniony od 
odpowiedzialności, lecz wybranka jego 
opuści mury wiezienne dopiero za pół- 
tora roku, 

Czy p. Stanisław tak długo zechce 
czekać, okaże przyszłość. 


Nożowcy z Psar przed sądem. 


Robotnicy kop. „Grodziee*, 22-letni 
Adolf Trzcionka i 23-letni Marcin Cho- 
lewa, nieodstępni koledzy, obydwaj za- 
mieszkali w Psarach, otrzymawszy wy, 
plate, wstąpili po skończonej dniówee 
do jednej z przydrożnych szynkowni. 

Przy kieliszku i pogawędce czas mi- 
jał szybko i koledzy ani spostrzegli 
się jak zapadła noc. 

Pierwszy ocknął się Trzcionka, który, 
mimo wypicia kilkunastu kolejek trzy- 
mał się jako tako, gorzej natomiast 
było z Cholewą. 

Chwiejnym krokiem wzajemnie Się 
podtrzymując, wrócili przyjaciele do 
Psar. 


Tu w pijaekim ferworze poczęli a- 
wanturować się na ulicy i łamać płot, 
otaczający zagrodę gospodarza Piotra 
'Trzeionki. 

Gdy Trzcionka usiłował odpędzić 
od płotu pijanych awanturników. ei 
rzucili się na niego i zadali mu szereg 


ran nożami. 
Trzcionka, zalewając się krwią, 
padł na ziemię nieprzytomny. Prze- 


bywszy długą chorobę, obecnie Trzcion 
ka nie włada prawą ręką. 
Obydwaj nożowcey stanęli wczoraj 
przed sądem okręgowym w Ńosiowcu. 
Sąd wymierzył im karę po dziewi%6 
miesięcy więzienia. 


Zrzucił chłopca z jabłoni. 


Tragiczny wypadek, którego ofiarą 
padł 15-letni Zbigniew Wolf, wydarzył 
się w Zagórzu. 

Wolf bawił się latawcem, który por 
wany przez wicher, zawisł na jabłoni 
w ogrodzie Kazimierza Pietruszewskie 
go (Miraszewskich 54). 

Gdy Wolf wszedł na parkan ogrodu, 


by zdjąć latawca, Pietruszewski za- 
szedł go z boku i z całej siły strącił 
na ziemię. 
Nieszczęśliwy chłopak złamał rękę. 
Pietruszewskiego pociągnięto do od- 
powiedzialności sądowej. Odsiedzi on 
za to dwa tygodnie w kozie. 


Z Będzina. 

(b) Odczyt w Grodźcu. Jutro © 
godz. 5 ej po poł. w lokalu Sokoła 
odbędzie się odczyt -na temat spół- 
dzielczy, który wygłosi p. Br. Gó- 


recki. * 
Z Czeladzi. 


(c) Posiedzenie rady miejskiej. 
Po diuższej przerwie, w dniu 25 b. 
m. (sobota) w godzinach wieczoro- 
wych odbędzie się posiedzenie rady 
miejskiej. Osią obrad będzie rozdzie= 
lenie kosziów budowy ul. Bytomskiej 
pomiędzy miasto i sejmik. 

(c) Przeniesienie kancelarii pa- 
rafialnej. Z dniem dzisiejszym kan- 
celarja parafjalna zostaje przeniesio= 
na z Rynku do nowowybudowanej 
plebanii przy ul. Bytomskiej, obok 
magistratu. 


(c) Zebranie rodzicielskie szko 
ły nr. 3. W niedzielę o godzinie 2 
po połudału w sali gimnastycznej 
męskiej szkoły nr. 5, Milowicka 60, 
odbędzie się wywiadówka, w celu 
poinformania rodziców o postępach 
uczniów. Przed wywiadówką zosta- 
pie wygłoszony referat na temat: 
»Oszczędność wśród dziecie. 

(c) Zą nieporządki sanitarne 
w sklepie policja póciągnęła do 
odpowiedzialności, Surę Wajnberg, 
Gawrońce 59. 


(c) Za słowną zniewagę po- 
liejanta w czasie pełnienia obo 
wiązków służbowych „została po- 


ciągnięta do  odpowiedzialności! 
Stełanja Kołodziejczyk, Milowice” 
ka 5!. 
Z Zawiercia. 
(z) Po złote runo. Mechelska 


Florentyna, Stajno Jan zamieszkali 
przy ul. Piłsudskiego 15, oraz Wiec- 
ko Jan zamieszkały przy ul. Szero- 


kiej 11 zameldowali, że ich 12 letni 
synowie w dniu 18 bm. wyszli z 
domu i do dnia dzisiejszego jeszcze 
nie powrócili. Policja czyni poszu 
kiwania. 


(z) Pożar. We wsi Jaworznik 
gm. Zarki w zagrodzie gospodarza 
Sroki Jana wybuchł pożar. Spłonął 
dach nad domem mieszkalnym, 
chlewem i piwnicą. Pożar przeniósł 
się do piwnicy sąsiedniej zagrody, 
należącej do Wieczorka Adama. Przy 
czyna pożaru narazie nie jest usta- 
lona. Straty wynoszą około 1000 zł. 


(z) Włamanie. Do sklepu we 
wsi Gąsyn, należącego do Lisa Jana 
jacyś nieznani sprawcy dokonali 
włamania i zabrali 475 zł. w gotów 
ce i towaru (tytoń, papierosy, wędli- 
ny) na 751 zł. Sprawcom włamania 
udało się zbiec. 


(z) Za nieprzesirzeganie prze- 
pisów sanitarnych i za niewyko- 
nanie zarządzeń władz został po- 
ciągnięty do odpowiedzialności 
Wnuk Marcin zamieszkałv przy ul. 
5-go Maia 7. 


Z Uikusza. 


(oi) Otwarcie komunalnej kasy 
oszczędności. W dniu dzisiejszym 
zostanie otwarta w Olkuszu w bu- 
dynku magistratu komunalna kasa 
oszczędności oraz odbędzie się jed 
nocześnie uroczystość międzynaro- 
dowego Święta oszczędności. Po po 
święceniu lokalu o godz. 1 w połud- 
nie, wygłoszą odpowiednie przemó- 

"wienia: p. starosta Stamirowski i 
burmistrz inż. Starkiewicz w obec- 
ności zaproszonych gości i przedsta 
wicieli różnych instytucji z całego 
powiatu. 

Działalność kasy oparta będzie 
na zasadach istniejących już tego ro 


-dzaju kas komunalnych, mająca na pmzmmzsue 


a. 5. 


celu 'połączenie interesów miast z 
interesami wsi całego powiatu ol- 
kuskiego. Kapitał żelazny kasy sta- 
nowi dotacja bezzwrotna w wyso- 
kości 100 tys. zł., złożona w połowie 
przez sejmik olkuski i radę m. Ol- 
kusza. 


(ol.) Epidemja szkarlatyny w 
Bolesławiu. Wśród dziatwy szkol- 
nej w Bolesławiu wybuchła szkarla 
tyna. Ambulatorjum P. K. Ch. w 
Bolesławiu stanęło do walki z tą 
chorobą. 


(ol) Symulacja kradzieży w Żar 
nowcu. W związku z rzekomą krą- 
dzieżą 100 skór bydlęcych na szko- 
dẹ Mordki Zarańskiego w Żarnow= 
cu, przeprowadzone dochodzenie 
wywiadowcy p. Wróblewskiego z 
Olkusza ustaliło, że kradzież ta by: 
ła symulowaną w celu otrzymania 
asekuracji. Sprawę o symulację skie 
rowano do sądu. 


(ol) „Czartowska lawa“. W. ub. 
sobotę i niedzielę miejscowy od- 
dział pol. zw. zaw. pr. przem. i hand. 
odegrał trzykrotnie sztukę drama- 
tyczną p. t. „Czartowska ława”. Na 
poniedzałek, dnia 18 b. m. zapowie- 
dziany jest występ po raz czwarty. 
Już to samo Świadczy o wziętości 
sztuki, odegranej nadzwyczaj sta- 
rannie i przy stosownych dekorac- 
jach. W głównych rolach wyróżnili 
się pp. Kuźniak, Kotowiez, Chodo- 
rowski, Jarno, Kulak i Majcherkie 
wicz, zaś z e pań: Łydkówna, 
Moorówna, Bulwianka i Terpitzów 
na. Sztuką wyreżyserował p. 
Królikowski. 


Że sportu. 


W  madchodzącą niedzielę o 
godz. 14ej na boisku RKGS. »Za* 
głębie« w Dąbrowie Górn., zostaną 
rozegrane zawody koleżeńskie po= 
między I RKGS »Zagłębie« contra 
»Policyjny KS.« Będzin. O godz 
15-ej przedmecz — Il TS »Dąbre- 
wa« — II RKGS »Zegłębiec. 

Zawody .e wzbudzają wśród 
miejscowych sportowców zrozumias 
łe zainteresowanie. ponieważ dru- 
żyna »Policyjnego "KS« występuje 
od czasu .swego założenia poraz 
pierwszy i przewidywany jest duży 
napływ sportowców żądnych ujrze* 
nia składu drużyny »Policyjne= 
go KS« 


Zycie gospodarcze. 
GIEŁDA. 


Warszawa. 15.11. 
Nowy Jork 8.893, 
Londyn 45 51 
Paryż 55,15 
Wiedeń 125,57 
Włochy 46.69 
Belgia 124.82 
Szwajcarja 172,90 
Stokholm 259.70 
Berlin 215,50 
Dol. War. pr. obr. 8,90:/, 
5*/, Poż. Dolarowa 65,50—65,75 
5%, Pot’ Konwersacyjna zł. 50 25 
4'/, Dot, Inwestycyjna zł. 119,25-119,— 
Tendeneja: nieco mocniejsza. 


AKCJE 


Warszawa 151fe 

Bank Polski 169,50—170,256 
Bank Zachodni 75,— 
Bank spół. zarobk. 78.50 
Starachowice 25,00 —26,25 
Cukier 50,— 
Węgiel 76,25—76,— 
Lipop 35,00—55,50 
Oatrowieckie 70, — 

Fonigenefa: słabsz1 


PONOĆ © a 


S SASS EPERE BRT EPSEN A IEE TESE 

MAGAZYN OBUW 
Mroziewicz i S-ka 
w Dąbrowie, ul. 6 Maja 14. 


Poleca obuwie, xalosze, śniegowce 
po cenach najniższych. 


Towar pierwszorzędny. 


Stowarzyszeniom i związkom Sprze« 
daż na raty. 


Wyłączna sprzedaż obuwia 


DEL-KĄ. 


Str. 6 ; 


Nielegalna sprzedaż pożyczek premjowych na raty 


Trzech przedstawicieli banków lwowskich zatrzymano. 


J Qatatnio rozpowszechniła się wielce 
sprzedaż papierów wartościowych na 
dozodnych warunkach na t. zw. raty. 
w Akcja ta, na szeroką skalę rozwinię 
ta, obejmowała całą Polskę. i 
, Iranzakcje te przynosiły instytutu- 
jom, zajmującym się, za  pośrednie= 
Stwem wielkiego sztabu agentów i przed 
'stawicieli swoich, sprzedażą pożyczek, 
znaczne dochody, dając wzamian zniko 
me korzyści klijentom. 

Rozgałęziony na terenie całej Pol- 
ski handel pożyczkami premjowemi 
zwrócił uwagę ministerjum skarbu. 

 Wydało ono już w 1928 roku zarządze 
‘nie o zakazie sprzedaży pożyczek prem 
<jowych na obszarze b. zaboru rosyj- 
skiego, opierając się na ustawie 0 za- 
pobieganiu i ukrócaniu przestępstw 
przeciw majątkowi z 196 r. Ý 
: Winni uprawiania tego procederu 
„podlegają karze przewidzianej w art. 
333 K. K. Ponadto w myśł wyjaśnień 
ministerjum skarbu, agenci, zatrud- 
‘mieni przy sprzedaży papierów wartoś 
„elowych, winni legitymować się świa- 
deetwami przemysłowemi kategorji 4, 
„głównie zaś reprezentowane przez agen 
"tów instytucje bankowe winny posia- 
dać koncesje na dokonywanie opera- 
ceyj finansowych. 

W związku z wyżej opisanem, poli- 
eja śledcza otrzymała polecenie doko- 
nywania obserwacyj i wywiadów, jako 
też wyśledzenia sprzedawców. 

Zauważono, że w różnych miastach 
ukazują się jacyś agenci, rekomendu- 
jący się jako przedstawiciele banków 
lwowskich i ofiarujący na  najprzy- 
stępniejszych warunkach 4 proe. prem 
jowe pożyczki inwestycyjne, wydane: 
przez małopolski zakład kredytowy we 

- Lwowie 4 proc. pożyczki na 5 sztuk do 
larówek, wydane przez małopolską ka- 


PE EPE ATONE CZY TT, 
XD s o a iE 


A ANIES E PEE 
DHOBNE UJŁOSZENIA. 


RENE ATE 


PA OONESZZY ZOE RA ŁA 
TATEA ZADRA 


Kupno i sprzedaż. 


PORTRETY z fotografji, na gwiazd- 
kę od 6 zł. Wystrzegajcie się przyjez- 
dnych ajentów, wysyłanych przez 
nieuczciwe firmy. Żądajcie « cennika i 
zamamawiajeie portrety tylko w Zakła 
ER Portretowym Lazara, * Sosnowiec, 
ilsudskiego 14. 
Za gotówkę I na raty 
Otomany, kozetki i ma- 
terace najlepiej zamó- 
ih wić w Zakładzie Tapi- 
|  cerskim, Grabowskiego, 
: Pogoń, Będzińska 23. 


PIANIN kilka używanych okazyjnie 
do sprzedania. Wiadomość Będzin, Ma- 
łachowskiego_9, E agan. Z Any 
WORTEPIAN Kentorpia bardzo dobry 


sprzedąm za 1000 zł. Sosnowiec, Dwor- 


ska_4, Ćwiek. 

WOZEK sprzedam dziecinny mało 
używany. Sosnowiec, Kreta Nr. 2 m. 12 
Ćwiląi . 

FORTEPIAN krzyżowy krótki jak 
nowy. sprzedam bardzo tanio. Sosno- 
wiec, Kościelna 2, kierownik szkoły p. 
Kedzierski, 

PIANINO czarne jak nowe sprzedam 
za_1600_ zi. Sosnowiec, Sielecka 6, sklep 
SPRZEDAM w Porąbce dom murowa- 
ny piętrowy 8, ubikacyj. Wiadomość: 
Porąbka, kolonja Czarnemorze, A. Kie- 
radzka. 


POSADĘ najłatwiej otrzymasz ukoń- 
czywszy najlepsze kursy samochodowe 
Inż. Kleber, Sosnowiec, Warszawska 
22, Inż. Kleber i Studencki,  Królew- 
ska iiuta, Katowicka 193. Nauka rano 
lub wieczorem. Nowe sześciocylindro- 
we samochody. Prawo jazdy zapewnio- 
ne. Wpłaty ratami. Zapisy codziennie. 
POSZUKUJE posady w charakterze 

- gospodyni. Najchętniej do jednej oso- 
by. Zgłoszenia do administracji pod 
B.A. 

DOURY ZAROBEK. Każdy z Panów 
parobi miesięcznie do 600 złotyel,. zaj- 
toując się sprzedażą artykułów dzien- 
noj potrzeby i wszędzie pożądanych. 
głoszenia pisemne kierować Mysłowi- 
y Qórny Śląsk, Skr. Poczt. 44. Na por- 

-bo znaczek załączyć. 

ma 


„Wydawca: Helena Mopalor<so. 


go kredytową we Lwowie, przez - bank 
kredytowy we Lwowie i t. p. 

W toku wywiadów w Warszawie za 
trzymano trzech „płenipotentów* wy- 
żej wymienionych banków, odebrano 


od nich szereg dokumentów do spraw- 


dzenia i ustalenia ich autentyczności, 
a równocześnie wdrożono szczegółowe 
dochodzenie w przedmiocie  rozpow- 
szechniania pożyczek  premjowych, 
wbrew warunkom, ustanowionym 
przez ministerjum skarbu. 


DZIS! 
Kino 


„Wawel“ 


W Sielcu Nadprograin: 


obok kościołaj Nadprogram: _ 
Tel 7-65 na scenie ną 


na budo 


wraz z wszystkiemi urządzeniami, 
cej 15.000 mieszkańców, 


. dania ofert upływa z 


Pisarz gminy A. Krzyżk 


GEL AMEN A D OD R OWAD D ED CODE CB AB R ED CB E LD D DO. R CR O DADZA 


ANON 


LEKTR 


Bohdan Domański Ska 


4E 


właśc.: 


0BICTOZEJCODODOSOWOICDOCOCOSODODNZEOROZ 
Najwię ksze w Zagłębiu 
SKŁADY FUTER 


FUTRA! 


L. Goldstein i 


BĘDZIN, 
ui. Kołłątaja 14, I-sze piętro. 
Telefon Nr. 140. 


WYKONYWUJĄ we własnych war 


©O©BQB©BE>B0S©BO0©B©0© 


POTRZEBNA rutynowana ekspedjent 
ka. Koziolkow i Jędryczek, Sosnowiec. 


POSADĘ OTRZYMASZ ukończywszy 
szkołe szoferów, najlepszą w WOJ. Kie- 
leckiem, St. Konopki w Sosnowcu przy 
ul. SŚwobodnej 7. Prawo jazdy zagwa- 
rantowane. Kurs 150 zł, płatny w ra- 
tach. Posady udziela szkoła. 


WYNAJMĘ w Dąbrowie dwa pokoje 


z kuchnią, szpiżarnią, piwnicą i ogro- 
dem. Światło elektryczne. Czynsz rocz- 
ny. Wiadomość w „Ioxpresie* w 
browie. 


Dą- 


SZA zgubtone dokumenty ii 
AŻ) EEEN KOEN KOCE ZYTA ZAC 
RAJTBERGIER Lejbuś zgubił ksią- 
żeczkę wojskową wydaną przez BAR 
U. Będzin. ŚR 
ELKESZCZ Jan z Golchowie zgubił ksią 
żeczkę wojskową wydaną przez PoE 
U. Sosnowiec. 


PRETO DI TWOI RODZ e 


Najnowszy przebój sezonu! 
Wzruszający dramat erotyczny pt. 


„WILLA FALKONIERI" 


(Kobieta przegrana w karty) 
Przepiękne widokl Włoch. W roll główne: Znakomita 


» |YGODNIK FILMOWY« 


Dalsze goscinne występy artystow 
żądanie Sz Publiczności przedłużone. 


Nastepny program: »Kopieta w płomieniach« 


Urząd gm. Myszków pow. Zawierciańskiego woj. Kieleckiego 


niniejszem ogłasza 


KONKURS 


Mechaniczny JInstylut dla Światłodruku 
i cynkograiji najnowszego typu. 
Wykonujemy. wszelkie roboty wchodzące w za- 
kres Światłodruku i cynkografji, ezysto i do- 
kładnie w kolor.: czerwonym i bronzowym, do 
szerokości 1.20 m. i długości nieograniczonej 
w jednym kawałku bez klejenia. Pilne roboty 
wykonujemy natychmiast, :-: Geny konkurencyjne. 


KRÓL. - 
d Przystanek tramwajowy: Góra „Redena* 
EDA AA A AA AA drózózócÓwówówóówA 8 


POLECAJĄ: futra damskie i męskie, kołnierze, etole i t. p. oraz różne 
Skórki krajowe i zagraniczne w wieikim wyborze. 


kuśnierstwa wchodzącą. 


— Urzędnikom ulga w spłacie. — 
GQ©>CRBEOGE TOCOL ODLO LI OLOCO ZOC 


Dzielny sklepikarz postrzelił bandytę. 


Nieudany napad rabunkowy. 


Łódź, 15 listopada. Ubiegłej no- 
cy pomiędzy godz. 1 a 3 dwaj niezna 
ni dotąd, uzbrojeni w rewolwery. 
sprawcy dokonali 

napadu rabunkowego 
na sklep niejakiego Władysława 
Czawy, zamieszkałego we wsi Wę- 
dlew, gminy Wróblew, w powiecie 
sieradzkim. 

W chwili, gdy jeden z bandytów, 
wyrwawszy okiennicę, usiłował 
przez okno wejść do wnętrza skle- 


DZIS! 


MARIA JAKOBINI. 


Na scenie! 


z Olgą Czechowa. 


wę rzeźni - 


niezbędnemi dla rzeźni gminy Myszków, liczą- 
oraz na sfinansowanie tej budowy wzamian za odstąpie- 
nie prawa używalności na termin, który zostanie określony umową. Termin skła- 
dniem 15 grudnia 1929 roku. 

Wszelkie niezbędne informacje udziela Urząd gminy na żądanie. 

lewicz 


Wójt gminy J. Rajchal. 


Na żądania wysyłamy oferty. 
HUTA, KATOWICKA 60. 
Telefon Nr. 15-94. 


MU Sani 


FUTR! 3 


N. Tenenberg 


SOSNOWIEC, 
3-go Maja 19 (vis a vis dworca gł.) 
Telefon Nr. 544. 


sztatach, wszelką robotę, w zakres 
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PNIAKOWSKI Jan zgubił kartę 
zwolnienia wydaną przez 45 p. Strzel- 
ców Kresowych w Mrzygłodzie. 
E E EE, 
MACHURA Józef zgubił książeczkę 
wojskową wydaną przez P. K. U. Sos- 
nowiec. 

KWAFIEŃ Stefan zgubił dowód oso- 
bisty i bilet roczny wydane przez dyr. 
Warszawską. Uprasza się o zwrot na 
stację Sosnowiec. 


SZKULIK Stanisław zgubił książecz 


kę wojskową wydaną przez P. K. U. 3 4 


w Sosnowcu. 


PIOTR Syndek z Grodźca zgubił ksią- jg 


żeczkę wojskową wydaną przez P. K. 
U. Sosnowiec. 

rzek dy DEKA Z DZE A TI AA ARA 
, SZLAMA Żuciowski zgubił wyciąg z 
ksiąg ludności, wydany przez 
Mniów, pow. Kielecki. 
WAŁOTEK Marceli zgubi książkę 
wojskową wydaną przez P. KU 
nowiec. 

STĘPIEŃ Aleksander zgubił książecz- 
ke P. K. Ch. wydaną w Sosnowcu. 


Druk. »Expres Żaziębia« Dosauwiet, Ul. 


Nadbrogram:| 
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Sus- krę 


pu, Czawa zbudzony szmerami z 
czął do niego strzelać. Bandyta 
ranny kulą 

spadł z okna na podwórze. — Właś 

ciciel sklepu wybiegł za nim, lecz 

przywitany kulami kolegi rannego 

zmuszony był do cofnięcia się. 
Tymczasem bandyta wziąwszy 


na plecy rannego kolegę, zbiegł o= 


strzeliwując się gęsto. 
Zawiadomiona o nieudanym na- 
padzie policja wszczęła za zbiegami 


pościg, który narazie nie dał wyni- 


ku. Na ślad sprawców napadu nie 
natrafiono. i 

„Na miejscu znaleziono liczne śla 
dy krwi, eo wskazuje, że bandyta 
został ciężko ranny. Dalsze poszuki 
wania za zbiegami trwają. AR 


(AAOAGGGGGGGGGE 
Giuchota uleczaina. 


Fenomonalny wynalazek EUFONJA zado- 
monstrowany specjalistom. Sam się wy- 
leczycie z przytępionego słuchu, szumu 


14 cleknięcia z uszów. Liczne podziękowania. 


Pouezającą broszurę na żądanie wysyła bex= 
płatnie EUFONJA, Liszki koło Krakowa 


SZESZWWJYSCIYCI 


Broszurkę 


NOWE ZASADY KANARCZAR- 

STWA za złotówkę z przesyłką za« 

mówić można wysyłając należność 
do 1.XII-29 r. pod adresem: 


MARCINKOWSKI, 
sekretarz Tow. Hod. Kan. 


Sosnowiec, Rysia 1. 


t 4 

DRUCH Dawid Jakób zgubił zaświad- 
czenie wojskowe wydane przez P. K. U. 
Sosnowiec. 

JAROS Stanisław zgubił książeczkę 
kasy chorych wydaną przez Sosnowiec 
SZAPIRO Helena zgubiła dowód 080- 
bisty wydany przez Starostwo Będziń- 
skie. 

URBAN Józef zgubił _ kontramarkę 
wydaną przez kop. Hr. Renard. 


i RÓZNE. 


$ 


UNIEWAŻNIAM papier wojskowy 
wydany przez 5 pułk legjonów w Lu- 
blinie na nazwisko Jakóba Lichten- 
steina. 

ZAGINEŁA koza biało - żółtawa bez 
rogów. Ktoby wiedział o takowej pro- 
sze dać znać do „Expresu Zagłębia”. 
ZAWIADOMIENIE. Komisja likwida 
cyjna Towarzystwa Pożyczkowo - Osz- 
czędnościowego w Ząbkowicach zapra- 
sza wszystkich, mających wkłady 08z- 
czędnościowe (nie udziały) w Towa- 
rzystwie na konferencję w dniu 24 li- 
stopada 1929 r. o godz. 2 po południu w 
lokalu komisji w Ząbkowicach, w spra 
wie dotyczącej wkładów, w związku z 
likwidacją Towarzystwa. W razie nie 
przybycia większej ilości zaintereso- 
wanych, konferencja odbędzie się w 
tymże dniu o godz. 3 po południu, bez 
względu na ilość zebranych osób. Za- 
wiadomienia imienne rozsyłane nie bę- 
da. z powodu braku adresów wkład- 
ców. 

DZIEDZIC Cyprjan zgubił browning 
nr. 181.611, wydany przez starostwo 
będzińskie.  Znalazcę uprasza się o 
zwrot za wynagrodzeniem. Ząbkowice, 


Tuczna Baba, Dziedzic. 


Pamiętaj że: 


Biuro pisania próśb 


mieści się w Dąbrowie naprzeciw 
Magistratu. 
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Teatralna 1. tel.9 4 


